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Rok XII! 


dziennik polityczny, przemysłowy, ekonomiczny, syoteczny I literacki iotrowany 


Wtorek, dnia 15 Listopada 1910 roku, 


Lantory, własny w Warszawie, ul. Krucza Ni 23; w Pabianicach a p. Teodora Minka; 
w Zgierzu, w zpiece p. Patka. 


i- OGŁOSZEŃ: „Nadesłane* ra i-ej stropicy 50 kop. za wiersz pet. Zwyczejne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego miejsce 
Rowi złe ogłoszenia po. 2 kop. od wyrazu (dis poszukujących pracy po 1'/ą kop.) Najmniejsze ogłoszenie 20 kop. Reklamy i Nekrologi 


po ż0 kop. za wiersz petliowy. Za dołączenie prospektów 6 rub. od tysiąca egzemplarzy. ARTYKUŁY 


za bezpłatne: rękopisów drobnych nie zwraca. 


bez oznaczenia honorargum Redakcyą uważa 


kedakior lub jego zastępca przyjmują interesaniow codziennie, z wyjątkiem dni świątecznych, od godziny 8 — 4-ej po południu. 


UDRRWUNZUNORRZENOARUNGYTSOSTYESSODSEGÓŚW 
BAR RESTAURANT 
„Louvre“ 


Łódź, Piotrkowska No 86, 
został otwarty. 


uodoecć e 


BAŹSZYAKKYREKEBBRIRARARARAAKALRAIDAA 


„Róża Bernd“ 


Jutro o godz. 8 
m. 15 wiecz po 
cenach zniżonych 


Teatr Popularn 


A, MIELEWSKIEGO 
(KONSTANTYNOWSKA 16) 


"W eatr H ab ah z Ba A 
Cegielniana 63. 3356 
Jutro, o godz. 8 m. 15 wiecz. po cenach zniżonych 


„NOBLESSE OBLIGE“. | 
TRA VEGETĄ 
ED.PINAUD - 


2227-9 


Oryginalna Amerykańską pasie do obuwia 
SPLENDOR 


żądać wszędzie! 


2835-4 
| 


Nowy gabinet francuski, 


Briand przedstawił swój nowy gabinet izbie | 
i po zaciętej dyskusyj, w której znowu cały swój | 
talent oratorski rozwinął, otrzymał votum zaufa 
nia większoscią 90 głosów, Wobec tego Briand 
jest obecnie panem położenia we Fraucyi. Po» 
dobnie, jak pierwszy gabinet Brianda, który rzą- 
dzi? rok, 3 miesiące i 11 dni-tak samo i drugi, 


to jest obecny gabinet, będzie w zupełności wy- ' 


konawcą zamiarów swojego prezydenta, 


Z poważaniem 


A M a AE GH o 


PRRARABEPRRRALRU 


Karyera polityczna Brianda rozpoczęła się 
stosunkowo niedawno. Zwróciwszy na siebie uwa- 
gę jako dziennikarz i naczelny redaktor dzien- 
nika „Lanterne*, został w roku 1902 wybrany 
do izby deputowanych w pierwszym okręgu wy- 
borczym robotniczego miasta St Etienne, gdzie 
otrzymał 9,063 głosy wobec 8,122 głosów, które 
padly na jego przeciwnika Prenata. ” 

Pierwszą wielką mowę wygłosił Briand w iz- 
bie deputowanych dnia 21 października 1902 r. 
w 'sprawie strajku powszechnego górników, wy 
stąpiwszy gwałtownie przeciwko rządowi. a za ro- 
botnikami. Przełomową chwila w jego karyerze 
była sprawa zniesienia konkordatu. Briand, jako 


sprawozdawca komisyi, wypowiedział przekona- | 
nie, że rozdział kościoła od państwa należy prze- 


prowadzić spokojnie, zdala od namiętności bieżą- 
cej chwili. To umiarkowanie w reformuch zna- 


urządzili przeciwko niemu dəmoastracyg, a Briand 
tego samego duia rozwinął ponownie swój pro- 
gram, oparty na „poszanowaniu porządku i ustaw“. 
W kilka miesięcy później potępił w Saint Cha- 
mond teorye antymilitarne Herve go. W 1908 r. 


objął tekę ministra sprawiedliwości i wtedy pier- 


wszą jego cząnaością było dopuszczenie robotni- 
ków do sądów przysięgłych. Daia 28 go marca 


i 1909 roku—tuż po strajkn pocztowym, wypowie- 
' dział w Neubourg mowę, w której uzasądniał sta- 


| tu wypowiadał, 
| wych, celem p 


jazło później wyraz w mowie programowej Brian- | 9% . 3 z R 
;wioły na lewicy nie mogą mieć żadnych złą 


da, kiedy objął 
gab netu. 


prezydenturę pierwszego swojego 


Wtedy to rzucił Briand jako haslo | 


wyraz „apaisement*—„uspokojenie* i zdołał w ten ; 


sposób zgrupować koło siebie wszystkie żywioły 
mieszczańskie. 


Przeciwko wspomnianemu sprawozdaniu Brian- 
da występowały ostro skrajne Żywioły, 4 powo- 
du jego lagvduości, ale Briand bronił eaergicznie 
swojego zapatrywania, 
wstąpił Briand do gabinetu Sarriena jako miai- 


mał ponownie mandat do izby od swoich dawnych 
wyborców. Na zgroluadzeniu w Noanne podał 
przyczyny, dla których jako socyalista wstąpił do 
gabinetu mieszczańskiego i rozwinął swoje poglą- 
dy na właściwe zadania socyalizia, 

W marcu 1907 r. socjaliści w St. Etienne 


Dma 12 marca 1906 r. | 


nowisko rządu wobee tego strajku. Po raz pier- 
wszy wystąpił naówcza3 przeciwko syndykatom. 

Dnia 20 lipea 1909 roku upadł gabinet Clé- 
meńctean, a Briand staną na czele nowego gabi: 
netu. Wtedy to wygłosił w Perigusnx swoją slyn- 
na mowę, w której rzucił krótkie hasło: „apaise 
ment*. 

Strajk słażby kolejowej spowodował ustąpie: 
nie sałego gabinetu Brianda, który jednakże o- 
trzymał misyę utworzedia nowego. 

W ciągu dwóch dni stana! Briand na czele 
nowego gubinetu, c» świądczy, że ma za sobą 
znaczną większość Taby deputowanych. Jakie bé- 
dą zadania nowego gabinetn? Półurzędowy „Temps“ 
tak je określa: Kraj żąda w sposób niodwuznącz- 
ny, ażeby funkcyonzryusze kolei i wogóle wszy- 
scy pozostający w służbie publicznej zostali pou- 
czeni, że odiąd każde usiłowanie, ażeby za pomo 
cą strajku szkodzić życiu narodowewu, musi być 
karane jako zbrodaia przeciwko ojczyźnie. Po- 
nieważ jednak żadnemu robotnikowi nie można 
zabronie, azeby swoje Życzenia eo do poprawy by 

należy szukać środków ustawow 
kojowego załatwienia sporów. Na» 
leży wreszcie ioprowadzić do tego, ażeby syndy= 
katy szanowały ustawę. Chodzi więc o ogranieza- 
nie prawa do strajku w publicznych przedsiębior: 
stwąch, 0 utworzenie sądów rozjemczych dla pra 
codawców i robożników, a wreszcie © ogranicze- 
nie politycznej działalnosci syndykatów. 

Wszyscy czlonkowie nowego gabinetu są za 


' ograniczeniem przywilejów, które posiadają syndy= 


katy, a zwłaszcza za ograniczeniem prawa do 
strajko tuakcronaryuszów, będących w służbie pu: 
blicznej. Co do obecnego gabinetu, skrajne ży» 


dzeń. 

Z nowych miuistrów znany jest ze swoich 
zdolności zawodowych minister skarbu Klotz, któ 
remu przypadnie w udziale niesłychanie trudną 
sprawa reformy podatków. 

Minister sprawiedliwości Girard był podob. 
nie, jak. minister rolnictwa Raynaud, notaryuszem 
na prowiacyi, jest dobrym prawnikiem, ale wsze- 


| rokich sterach ladności mało znanym, 
M 


ster oświaty, a w maju tego samego roku otrzy- | 


Miuister oświaty Faure bierze już od 20 - tu 
przeszło lat udzial w życia polityęznem, a wyro- 
bił sobie także pewną sławę jako pisąrz prowan- 
galski. 

Nowy gabinet będzie zwalczany przez skraj- 
ną lewicę, równieź jak przez prawicę. Socyaliści 
zapowiadają nawel obsirakcyę. Te okoliczności 


3 
i 


przyczynią się zapewne do tem silniejszego skon- 
solidowania większości rządowej. 


Zamiecie, burze i powodzie, 


Donoszą nam z Pragi czeskiej, że w Młodym 
Boleslawiu szli torem żandarm i trzej kolejarze. 
Byli już w poblifm dworca kolejowego, ule z po- 
wodu burzy nie słyszeli, że nadjeżdżu pociąg po- 
Śpieszuy i zostali wszyscy przejechani. Żandarm 
i jeden z kolejarzy zostali zabici. 

Piszą z Marmarot Szyget (Węgry), że od 
dziesięcia dni padają tam nienstanne deszczę. 
Woda zalała wielkie obszary pola. 

Burze śnieżne w Niemczech (rwają w dal: 
szym ciągu. Połączenie telegraficzne z Austryą, 
Południową Ameryka i Belgią przerwane, Wiele 
połączeń z Rosyą również uległo zepsncin. 

Po chwiłowem uspokojeniu burza zmów sroży 
się na morzu Północnem Z różnych siron sygna- 
lizują liczne rozbicia okrętów. 

Trzeci dzień trwająca zamieć śnieżna spowo- 
dowała w różnych stronach Niemiec, zwłaszcza 
na zachodzie i poludniu, znaczne przerwy w po- 
łączeniu telegrafczurein 1 telefonicznem. Głównie 
ucierpiało połączenie pomiędzy Niemtumi i Au- 
stryą wa 

Świeżgca bez mrozu spowodowała również 
wylewy rzek. Okolice naibrzeźne w wielu miej- 
scath zalane. 

Rzeka Nahe (dopływ Reau) wystąpiła z ło= 
żyska. Park zakladu kąpielowego w Kreuznach 
silnie uszkodzony. Liczne warsztaty szlifierskie, 
położone nad rzeką, z której czerpały siłę do mo- 
torów, zalane i zniszczone. 

Z Paryża donoszą, że Sekwana gwaltownie 
wzbiera. Okolice Paryża i dwóch departamentów 
Sckwany zalane. 


-a 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 15 listopada 1910 r. 


KRONIKA, 


(x) Nabożeństwo. Dziś, o godzinie 9-ej ranv, 
w kościele N. M. P. ks. kanomk Gniszdowski 
odprawił żałobne nabożeństwo za spokój duszy 
ks. prałata P.otra Wawrzyniaka, w asyście księ- 
ży Mikołajtysa i Kęsickiego, 

Przy katafalku wśród świateł jarzących, kon- 
dukt odspiewali wszyscy księża parafialni. 

Kościół był zapełniony. 


(a) Ofiara na koścół 
Anny na Zarzewiu uzyskał pozwolenie władzy va 
przyjęcie od Maryanny Mnszałowskiej 1,000 rb. 
na budowę tegoż kościoła, 

(x) Zmiany w dnchowieństwie. Wikaryusz 
parafii Wuiebowzięcia Najświętszej Maryi Panay 
w Łodzi ks. August Ulatowski zatwierdzony z0- 
stay na stnuowisko proboszcza w parafii Kard- 
wanów, dekanatu sochaczewskiego. Po ks. Ula- 


x 261 


pieniędzy u kupców pod groźbą osłabienia ich 
kredytu przy informacyach. 

Podiug zebranych przes miuistoeryum handlu 
i przem. danych biurtakich w Petersburgu istnieje 
kilkanaście, Obecnie pruwadzi się w tym kie- 
rmaku energiczne śledztwo, 

(b) Rozdanie nagród Komitet, który w roku 
zeszłym urządził w „Grand Hotelu“ wystawę po- 
kazów ogrodniczych, teraz dopiero zdecydował 
się rozdać przyznane wówczas nagrody za owo* 


* ge, warzywa i rośliny. 


| rem. 
Dozór kościoła św. 


towskim wikaryuszem parafii Wniebowzięcia Naj- . 


świętszej Maryi Panny mianowano ks, Antoniego 
Szlagowskiega. 

(x) Sw gtej Cecylii jest, jak wiadomo, 
twięcony dzień 22 listopada. 

Żeby uczeić patronkę muzyki, a więc i swo- 
ją, orkiestra amatorską pod kierownictwem M, 
Piiszkego w Widzewie mreqdza nabożeństwo 


| w niedzielę d. 20 b. m. o g. Il. 


(L) Poświęcenie chorągwi. Członkowie chóru 
shmowego przy kościele sw. Józefa, kupili cho 


Uroczystość ta odbyła się w sobotę wieczo- 


Do lokala związku ogrodników, przybyło za + 
ledwie kilka ogrodmków zamiejscowych, którzy, 
po otrzymaniu nagród, zebrali się na wspolną wie= 
czerzę. 

Obojętność miejscowych ogrodników ma po- 
dobno ten powód, że wielu ż nich jest niezado» 
wolonych, gdyż albo nie otrzymali nagród, albo 
im przyznano niższe, niż oczekiwali, 


(a) Zə Slow. pracowników przsm. hand owych. 
Na wezorajszem posiedzeniu zarządu, w lokalu 
przy ul. Piotrkowskiej M 120, pod przewodaice 
twem prezesa, p. W. Bartelimusa, rozważano pro: 


po» | jekt normalnych warunków pracy biurowej przy 


fabrykach, nadeslang przez czasopismo „Pra- 
cownik" w Warszawie, poświęcony sprawom prze: 
mysłowym, handlowym, finansowym i rolnym. 
Projekt, obejmujący kilkanaście punktów, do- 
tyczy unorinowania warunków pracy, zawierania 
umów pomiędzy pracodawcami a pracobiorcami, 


wynagrodzenia w razie niesz'zęśliwego wypadki, 


rągiew, która będzie poświęcona w niedzielę 


dnia 20 b. m. w kościele św. Józefa © godzinie 


' 11 rano. 


Klęska powodzi zagraża ponownie niżej po- | 


łożonym dzielnieom Paryża. 

Z Boulogne-sur-Mer telegralują: Burza osta- 
tniego dnia byly wyjątkową klęską dla statków 
rybackich. Przy wajśęiń do portu statek rybacki 
+Snlfrenr z zalogą, złożoną z 24 ludzi, zelknął 
się z parowcem «Malta» i rzncong na brzeg. Za- 
logę wzięła na pokład łódź ralnnkowa, która 
jednak zatonęła, skutkiem zbytniego przeładawa= 
nia, Los 11 rybaków dotąd niewiadomy, 3 trupy 
burz» wyrzaciia ma brzeg. Oprócz tego zatońęly 
trzy lodzie rybackie. Tylko 2 ludzie wyra:owali 
się wpław, reszta zatonęła, 
ziono ciala 380 topielców. 

W nocy szalała straszna burza w pobliżu 
Calais. Mnóstwo łódek rybackich zostało prze- 
wróconych. 30 zwłok fame wyrzucily na brzeg. 

Donoszą z Wroclawia, że w górach Olbrzy- 
mich sroży się burza i śnieżyca, 

W Czechach burza śnieżna nawiedziła góry 
Kruszcowe i okolicę. Zaspy śnieżne poczyniły 
wielkie szkody w lasach. W kilku miejscowo- 
ściąch stacye telegraficzne i telefoniczne zniszczo” 
ne lub uszkodzone. 

Na morzu Północnem burza sroży się w dal- 
szym ciągu. Mniejsze statki wcale na morze nie 
wypływają, większe wracają z uszkodzeniami. 

Ren wzbiera ustawicznie, W domach po- 
łożonych nad brzegiem rzeki w Kolomi mieszka- 
nia parterowe zalane. Zarząd miejski zorganizo- 


wał poinoc w ten sposób, że pompy parowe od- : 


prowadzają wodę z ulic nadbrzeżnych. 

Z dolny Mozeli dónoszę o znącznych szko- 
dach w polach i winnicach. 

Rzeki dopływowe do Sekwany zaczynają 
zwolna opadać. Jednakże dziś Sekwana w Pary» 
żu i pod Paryżem ciągle się jeszcze podnosi, 


KALENDARZYK TERZNNOWY. 


IMIONA SŁOWIANSKIE Jutro Radomira. 

TEATR POLSKI A. ZELWEROWICZA (Ceglelnia- 
na 63) Dziś „Eros 1 Psycha* (ceny zniżoma) Początek 
o godz. 8 min 15 wieczorem utro „Nobłessa obliga“, 
Początek o godzinie 8 min 25 wieczorem. 

TEATR POPULAKŁNY (Konstantynowska nr. 16). 
Dzis „Złoty wiex rycerstwa”. Początek o godz. 8 min, 
15 wieczorem, Jutro „Róża Bernd“, Początek o godz. 
8 min. 15 wieczorem, 

ZEBRANIE Jutro (w lokalu własnym) o godz 
8 wieczurem, zebranie kwartalne cyklistów=turystów, 


Do wieszora znale» , 


Dnia tego, o godzinie 10 rano, członkowie 
chóru i osoby zaproszone zbiorą się w sali 
fabrycznej I. K. Poznańskiego Ogrodowa 18. 

(a) Z przemysłu. Po ożywionej sprzedaży 
różnych gatunków towarów bawelnianych nastą 
piła zwykła chwilowa ciszą w tej gałęzi przemy- 
słu, a równocześnie rozpozzęło się przygotowanie 


kwestyi ubezpieczenia i innych, 

Przesyłając wzmiankowany projekt, redak- 
cya „Pracownika* prosiła o wypowiedzenie swej 
opinii i poczynienia swych uwag i uzupełaień. 

Na podstawie materyału, nadesłanego przez 


| różne stowarzyszenia pracowa:ków handlowo-prze= 


asortymentów nowego towaru, stanowiącego re- : 


zerwę dla dodatkowych obstalunków, nadchodzą 
cych zwykle w miarę zbliżania się zimy. Przy- 
gotowywanie towarów bawelnianych na sezon le- 
tni w calej pełni; wzory towarów przesłano wo- 


jażerom do różvych miejscowości Cesarstwa. Wię- ' 


ksze fabryki już otrzymały poważne zamówienia 
na sezon wiosenny i letni. 

M mo znacznego popytu na wyroby bawełnia- 
ne i drożyzny surowego materyałn, ceny dotych- 
czas prawie nie podniosły się. Okoliczność ta tłu- 
maczy się ostrożnością fabrykantów, którzy nie 
chcą podwyższeniem cen osłabiać ożywionego po- 
pytu. Przewidują, że jeśli popyt na wyroby ba- 
welniane będzie wzrastać, co stanowic będzie 
wskaźnik uzdolnienia odbiorczego ludnosci, to ce" 
ny wyrobów gotowych będą odpowiednio podwyż- 
szać się podezas kampanii sezonu letniego. 

W wytwórstwie wełujanem, a głównie towa- 


(rów sukienuych stwierdzić meżua mocuy nastrój 


rynku i ożywienie, podtrzywywane napływem no- 
wych poważniejszych obstaluaków od różnych od- 
biorców. 

Ceny wyrobów gotowych podwyższono nie- 
znacznie. 

Zbyt towarów weln'anych, z małym wyjąt- 
kiem tkanin na ubrania dam-kie, był zupełnie 


| pomyśloy. Stwierdzić można znaczny popyt na 
, łódzkie plusze i aksamit. 


M mo kilka bankructw kupców w Cesarstwie, 
co du których zaangażowana była galęż przemy- 
słu tkackiego na 30%, regulowanie zobowiązań 
płatniczych jest zadowalające. 


(x) Biura iaformacyjne. W czasach osta- 
tnich ministerynmi handlu i przemysłu zwróciło 
się do naczelnika m. Petersburga, aby przedsię- 
wziął odpowiednie środki w celu zamknięcia i 
wogóle przerwania dzialalności nielegalnych biur 
informacyjnych. 

Otwarcie podobnych biur legalnych, jakt wia- 


' domo, uwarunkowane jest przedstawieniem przez 


| 


koncesyonaryuszów specyainej rekowendacyi ko- 
miìitetù gieldowego i złożeniem kaucyi w sumie 
rubli 25,000. 

Wskulek tego rozmaici aferzysci zaczęli 
obchodzie to prawo i otwierają biura informa- 
cyjne bez pozwolenia, Korzystając ze swego 
tajnego istnienia i nie posiadając nawet urzędo- 
wego adresu, biura te zajmują się wymuszaniem 


mysłowych, „Pracownik* zamierza opracować pro- 
jekt ogólnych przepisów, warunkujących normal- 
ną pracę biurową przy fabrykach. pa 

Zarząd opatrzył projekt swemi uwagami i poe 
stanowił przesłać do Warszawy, 

Na środę, f. j. dnia 16 b. m, wyznaczono 
posiedzenie komitetu dochodów niestałych o go- 
dzinie pół do 9-ej wieczorem, w celu ułożenia 
programu projektowanej w sobotę zabawy w los 
kalu Stowarzyszenia, 

Przyjęto w poczet członków dwóch nowych 
kandydatów. 


(x) Towarzystwo krzewienia oświaty. W nje- 
dzielę 20 lsiopada o g 4 po pał. w sali wy- 
kładowej przy ulicy Zawadzkiej ar. 17, dr. Mie- 
czysław Kautman wygłosi odczyt p. t. „Rozwój 
uuiysłowy zwierząt. * 

(x) Z Towarzystwa teatralnego. Jutro wie- 
ozorem o godzinie pół do 9 w lokalu Polskiego 
Towarzystwa teatralnego (Cegiełaiana 63), odbę- 
dzie s'ę zebranie kom:tetu damskiego przy orga- 


, nizującem się towarzystwie „Teate polski”, któ- 


rego zadaniem będzie budowa i eksploatacya no- 
wego gmachn teatralnego w Łodzi. ~ 
Z uwagi na niezwykłą ważność jutrzejszego 
zebrania dla sprawy budowy odpowiedniego przy” 
bytku dla sceny polskiej w Łodzi, wielce jest 


, pożądanem, aby wszystkie zaproszona panie ze- 


chciały przybyć na to zebranie o ile można pun- 


! ktualuie, ~ 


(z) Zebranie. W ubiegłą sobotę, w lokalu 


, Własnym, przy ul. Nawrot ur. 49, odbyło się o- 


, gólne roczne zebranie subjektów malarskich, Po- 


siedzenie o godz. 4 po pol. otworzył starszy 


- zgromadzenia, p. Marceli Pałęcki, który zazna» 


czył, że ponieważ sezon na roboty malarskie jest 
już ukończony, z tego powoda i biuro Stowarzy- 
szenia również zostaje nieczynne aż do 1 kwie- 
tnig r. p. Zgodnie z ustawą, Stowarzyszenie jest 
czynne tylko przez sezon letni, a złinowy zostaje 
zamknięty. 
„ Bkladki naplywają normalnie, opłata mie- 
sięczia wynosi 30 kop. od czlonka, ale z powodu 
tego, że Stowarzyszenie funkcyouuje tylko pół 
roku, członkowie opłacają podwójnie, t j. 60 k. 
Ze składek członkowskich wpłynęło do 1 
listopada r. b. 119 rb. 40 kop.; wypłaconó za 
pomogi chorym członkom 164 rb. 40 kop., defi- 
cyt więc wynosi 45 rb. 9 kop. Ogółem Towarzy= 
stwo posiada gotówki w II em Towarzystwie po- 
życzkowo-oszezędnościowem 512 rb. 32 kop. 


(a) Z fabryki Wojdysławsk'ego. Robotnicy, 
którzy porzucili chwilowo zajęcia w tkalni Woj- 


dysławskiego (Południowa 50), powrócili w ubie- 
głą sobotę do pracy, po wzajemnew porozumieniu 
się z administracją i juspekcyą fabrgozną, 

(x) Odznaczenie. W Rostowie nad Donem 
na wystawie rolniczo-gospodarczej I. Sandberg 
łodzianin otrzymał medal złoty za obicia 

(a) Paroelacye. Tulejsze sfery robotnieze 
otrzymaly zawiadomienie o sprzedaży 200 dzie- 
sięcin ziemi w gubernii mińskiej, powiatu mo 
zyrskiego, po 32 ruble za dziesięcinę. Adres 
sprzedawcy, p. Henryka Różańskiego: Dziadów- 
ka, powiat mozyrski. 

Sprzedaje się ież na działki 11-wlłókowy 
majątek Gizy pod Puituskiem. Cena za włókę 
6,800 rubli. Przy umowie nowonabywoy składa. 
ją trzecią część sumy sprzedażnej, 

(a) Choroby zakażne. W domu przy ulicy 
Widzewskiej N 17 zachorowała na szkarlatynę 
4-letnia córka Efrvima Bloch, 

W domu przy ulicy Widzewskiej 3 28, 
Chaim Lipszyc, lat 50 cięzko zachorowal na ty- 
fus plamisty. 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 16 listopada 1910 r. 


p nn rz 


. wanie koni, wozu i woźnicy. 


m 


giel; lecz gdy Len do 12 w nocy nie powcóci, | 
Leszczyński zaniepokojony poszedl ma poszuki- ; 


Po drodze 


' dzial się od przechodniów, że na ulicy Miliono- 


, znajduje 
' placu 


(x) Ruch chorych w szpitala miejskim dla ' 


chorób zakażnych ı gorączkowych w tygodniu 
ubiegłym przedstawia się jak następuje: 

W dniu 6 b. m. było chorych na ospę 3, 
w ciągu tygodnia przybylo 3, wypisal się 1, po- 
zostało 5. Na szkarlatynę było w dniu 6 b. m, 
chorych 29, w ciągu tygodnia 
pisalo się 7. zmarła 1 osoba, pozostaje na kura- 


cyi 26 osób. Na różę było chorych w dnia 6 b. | 


m. 4 soby i tyleż pozostaje na kuracji. 
Razem na choroby zakaźne i gorączkowe le- 
czy się osób 85. 


(x) Ze Stowarzyszen'a naaczycieli chrześcijan 
m. Łodzi (Konstantynowska 5). Biuro posrednie 
twa pracy przy Stowarzyszeniu poleca wykwali- 
fikowanych nauczycieli i nauczycielki mateimaty 
ki, uauk przyrodniczych, języków: polskiego, ro- 
ayjskiego, niemieckiego, fraucuskiego, angielskie- 
go, oraz muzyki. Obecnie biuro ma do obsadze- 
nia: 1) posadę dla vauczycielki na wyjazd; 2) dla 
nauczyciela na za-lępstwo do kwietnia; 3) dla 
nauczycielki języka polskiego; 4) dla nauczyciela 
języka avgielskiego. 

Biuro otwarie codziennie od g. 6—8 wiecz. 
i pośreduiczy bezplatnie, W tygodniu bieżącym 


wej judon z jego koni wpadł w dól Po przyby 
cin na wskazane miejsce przekonał się, że jego 
koń już zdechł w dole. Poszkodowany zażądał od 
magistratu wynagrodzenia za konia, a gdy nie 
nie uzyskał, zwrócił się z prośbą do naczelnika 
ochrony, który nakazał megistratowi zbadać przy - 
czynę wypadku. Magistrai orzekł wtedy, że dół 
się nie na ulicy Milionowej, lecz na 
sukcesorów Adolfa Stencla. Wobec tego 
Leszczyński zwrócił się ze skargą do sądu prze- 
eiwko sukcesorom: Emilii Drewiag, Paulinie Zaj 
dler, Bercie Biik i Matyldzie Barisz. W ubieg- 
ią sobotę sędzia pokoju IX rewiru rozpatrywał 
powyższą sprawę, do której wezwano 14 świad- 
ków. Większość ich twierdziła, że dół był na ul. 
Milionowej, na terytoryam, należącem do miasta 
i że dół sformował się od ścieków z fabryk. Sę- 
dzia pokoju, wychodząc z założenia, że dó! był 
na ul. Milionowej, a nie na posesyi prywatnej i 
że sformował się on od ścieków z fabryk, nie 


, należących do sukcesorów Stenelów, uwoluił ich 


f pd odpowiedz alaości, 


przybyło 5, wy- | 


Poszkodowany wobec ta- 
kiego obrotu sprawy, występuje ponownie prze- 
ciwko magistratowi o zwrot 300 rb. za utopio- 
uego konia. 


(—) Przytomność umysła. Czasopismo rosyj* 
skie „Prawo“ daje pouurą statystykę kar śmier - 
ci, zastosawanjch przez sądy wojenne w latach 
1906—1909. 

Ofiarą tych kar padło przeszło 2,800 ludzi, 
prawie polowę tej liczby pochionął rok 1907. 

Działalność sądów wojennych przedstąwi się 
w okropniejszem jeszcze swietle, jeśli—jak twier 


; nął ludzi niewinnych, 


Jak łatwo było dać głowę pod stryczek, o+ 
kaznje się z kilku tamże opowiedzianych zdarzeń, 
w których podsądni zawdzięczali swoje uniewin- 
nienie prostemu przypadkowi. 

Z tych przykładów, jedeu wyjmujemy, świad 
czący o miecwykłej przytomności umysłu w czlo= 


| wiekn już oczekującym wyroku Śmierci, 


dyżurować będą: w poniedziałek p. Elznerowi- | 


czówna, we wtorek p. Berg, 
ska, w ozwariek p. Zońneuberżanka, w piątek p. 
Biel hska, w sobotę p. Hansenówna, 

(a) „Andrzejki”. Organizowany w dniu 27 
b. m. w sali koncertowej Vogla jarmark spożyw- 
czy pod nazwą „Andrzejki* zapowiada się do- 
brze. Oprócz zwykłych sklepów spożywczych 
będą urządzone kioski z lalkami, resztkami ma: 
teryalów łokciowych, galanteryą i t. d. Dzięki 
ofiarności firm tutejszych, komitet będzie tanio 
sprzedawał różne przedmioty, mogące służyć na 
podarki gwiazdkowe. 

Po za praktyczną stroną jarmarku spożyw- 
czego komitet projektuje różne niespodzianki, jak 
wróżby „andrzejki“, obóz cygański i inne. De- 
wizą jarmarku będzie taniośc «bez karoty>, 


(x) Dar. Zakład ogrodniczy „Stefanów'' uł. 
Przejazd M 12 złożył w naszej redakcyi olbrzy- 
mią dynię dla Towarzystwa opieki nad biednemi 
dzieómi „Gniazdo“. 


(a) Wystawa robót ręcznych Zaprojektowa- 
no w gmachu ochrony przy tatryce T-wa akeyj- 
nego „Leonhardt, Woelker i Girbardt*, urządzić 
wystawę wychowańców ochrony, dziewcząt szkoly 
robót ręcznych, oraz związek dziewic ewangelie 
kich, którego kuratorką jest pani Dorota Leon- 
hardtowa 

W sprawie uzyskauia pozwolenia na otwar 


eie wystawy, która trwać ma od égo do 6g0: 


grudnia wlącznie, zwrócono się do gubernatora 
piotrkowskiego. 


Opłatę za bilet wejścia oznaczono na 20 i10 , 


kop. 
ý Na wystawie sprzedawane będą wzimianko 
wane prace wychowańców ochrony i szkoły. 
Osiągnięty dochód z biletów wejścia, oraz ze 
sprzedanych przedmiotów, przeznaczony będzie na 
Dom sierot parafii ewangelickiej sw. Trójey, przy 
ul. Północnej, 


(h) Echa wypadku przy ulicy Milionowej. 
Dnia 7 maja 1909 roku, zamieszkąły przy ulicy 
Rżgowskiej nr. 15, SŚranisław Leszczyński, wy- 


w środę p Lupiń-= | 


m i ni O M A 


slal swego woźnicę, Adama Grzelczaka, po wę- - 


Przed sądem stanęły cziery osoby pod za» 
rzutem ekspropryacyi. Oskarżenie wnosil „uriad. 
nik". Wskazując jeduego z oskarżonych rzekł: 

— Poznaję go z twarzy, ze wzroku, 4 ły 
siny... 
Podsądny zwrócił się do sądu z prośbą, aby 
mu wolno było postawić uriadnikowi pytanie. 

A gdy uzyskał pozwolenie, zapytał: 

— Czy mię uriadnik widział w czapce, czy 
w kapelnszu? 

— W kapeluszul —brzmiała odpowiedź. 

— Jakże więc mógł uriadnik rozpoznać mo 
ją lysing? 

Oskarżyciel zmieszał się i sąd uuiewinnił 
mniemanego ekspropryatora. 

(a) Systematyczna kradzież. W sklepie ma- 
teryałów pisiiennych Władyslawa Nittona (Piotr- 
kowska 162) spelniano systematyczną kradzież 
różnyeh towarów. 

W ciągu kilku miesięcy właściciel oblicza 
straty na 300 rubli Nitton otrzymał list ano- 
nimowy, ostrzegający że okradany jest przez 
Bwego śubjekta, który sprzedawał kradzione ma- 
teryaly. 

Sprawcę kradzieży, 
winy aresztowano, 

(a) Aresztowanie. Agenci wydziału śledcze- 
go aresztowali dwóch ludzi, którzy, działając 
z uplanowanym z góry zamiarem, przyszli do fa- 
bryki Szweikerta na ulicę Sreonią X 154 i dali 
kilka strzałów rewolwerowych do majstra Juliu- 
sza Follaka. 


(h) Za nezachowanie przepisów sanitarnych 
sędzia pokoju XI rewiru m. Łodzi skazał wła- 
ściciela domu przy ul. Sreduiej M 5 Mendla Do- 
wzyńskiego, oraz Dawida Radzynera, właściciela 
domu przy ul. Cegielnianej N 29—po 100 rubli 
kary lub po miesiącu aresztu, 


(b) Małoletni złodzieja, W października ro- 
ku biezącego posteruukowy stójkowy na Baluc- 
kim Ryaku zatrzymał 19 letniego Władysława 
Basińskiego, przy którym znalazł kradzione przed- 
mioty u S. Eger | B-ci Pfeifer. Basiński przy- 
znał się do kradzieży i sędzia pokoju III rewiru 
m. Łodzi skazał go na 6 i pół miesiąca więzienia. 

Tenże sędzia skazał 16-letniego Moszka Mi- 


który przyznał się do 


dowie: . 
| nieh. 


chałowicza za kradzież steber z mieszkan aa: 
ka Birbauma przy ul. Nowomiejskiej w #0, m 
3'/, miesiąca więzienia w oddziale dls iasivlet 


(a) Zamiana towarów. Donosihsmy modąwiw 
o oszustwie, jakiego dopuszczali się Zamieszkał 
przy ulicy Prawa-Kelma X 4 małżonkowie Kol- 
tunowie, oddający swoje usługi firmom lódzkim 
przy przewożeniu na kolej ekspedyowanycei du 
miast Cesarstwa towarów. 

Agenci policyi śledczej, prócz poprzednich, 
wykryli obecnie szereg oszustw, polegającjeh na 


zamianie towarów na szmaty, kamionie it. p. 
Towary ie ekspedgowały frmy łódzkie Mowi 
Kirszteia (Zielona X 1) do Aleksandrow k., gu 


| 
Í 


| 
| 
| 


, rych jedną cdwieziono do szpitala 


bernii ekateryuosławskiej na imię L Kroal da 

Stwierdzono, że istniała szajka, której człou 
kowie, operując w Łodzi mieli wspólników w 
Warszawie. Kradziony zu skrzyń towar ekspe- 
dyowany był do Warszawy, gdzie zawożony gu 
do składu Jojny Lowiego ua ul. Wolską M 10; 
pośrednikami, ułatwiającymi zbyć tych towarów, 
byli Jankiel Lichtenszteiu i Mowsza Samnik, 

Wszystkich pocągnięto do odpowiedzial ności 
sądowej. 

(t) Przy pracy. W fabryce Szejblera na ko 
le transinisyjnem zerwala się wczora| o godz. 5 
po poł. jedua z lin. Maszynę zatrzymano i sma 
rownik Gotfryd Schultz wszedł na kolo, by 
przeciąc nszkodzotą linę. W czasie, gdy był 
zajęty pracą, ktos dał sygaał żeby maszyujsta 
puscił maszynę w ruch. Kolo rozszarpało Schulca 
ua kawalki. 

Ofara nieszczęśliwego wypadku liczył lat 39 
i osierocił żonę z caworglem dzieci, 


(a) Zbicrowe oparzeie. Wczoraj wieczorem 


s A (w mieszkaniu Frenkla (ul. Nawrot M1) przy za- 
dzi „Prawo*-—zuaczny procent wyroków dosięg- | prawianiu farby i froterowaniu posadzki, wczwa- 


ni do tej pracy robotnicy zawodowi, wbrew prze- 
pisom, aby nie używać latwopalnych materyałów, 
stosowali benzynę. Skntkiem ich nieostrożności 
zapala się rozlana na posadzkę benzyna. Za- 
jęci pracą 32-letni Mendel Cukier i 28 letni Jan- 
kiel Lipszyć usilowali ugasić ogień. Buchające 
jednak płomienie objęły obu lak, że ulegli oni 
silnemu oparzenia głowy, twarzy, rąk i nóg. 
Lekkrwmu oparzeniu uległ! znajdujący się w po- 
bliżu 6 letni syn komisyouera Iznaś Frenkiel. 

Cukra i Lipszyca w stanie bardzo ciężkim 
odwiezioaa do szpitala Poznańskich. Młodego 
Frenkla, po opatrzeniu ran, lekarz pozostawił na 
miejscu. 

(h) Za nieprawną sprzedaż piwa na szklanki 
skazal sędzia pokoju lII rewiru na 36 rb. kary 
lub 7 dni aresztu, Aleksandra Drewnowicza, wla- 
ściciela piwiarni przy ulicy Ciemuej X 48 i na 


| takąż karę—Moszka Bernsteina za sprzedaż tytu 


niu wyżej cen wskazanych na opakowaniu. 


(x) Ze straży. W czwartek, dala 17 listopada, o 
godziute 7 wieczorem ówlezenią sygnałowo 1V oddziału 
eo > Jaki, ochotniczej w domu rekwizgtowym tegoż 
oddziału, 


(i) Drobne ognie. Wczoraj, o godz 6 po poł, 
przy ul. Wschodaiej nr. 16, w fabryce zapalila się wata. 
Ugaszenie jej utradnił mieszzańcom dym gryzący. We- 
zwano tady I i II oddziały straży ogaiowej ochotatczej 
i straż miejską, które wspólnemi siłami ogien w pół go» 
dziny ugasiły. Przyczyna c nin niewiadoma, straty wy» 
noszą około 300 rb. 

— Wtzoraj, o godz. 9 wieczorem, przy ulley Poła 
dniowej od rozbitej lampy zapaliła sią podłoga  Ogleń 
ugasili (domownicy przed przykyciam straży ogniowej. 


(a) Podrzucene dziecko, W domu przy ul. Co- 
gielnianej nr. 23 stróż domu znalazł w piwnicy owinięte 
w poduszkę 2 tygodałowe dziecko, które oddał swej 
żonie. Wkrótce do stróża zgłosiła sią Marya Ł, oświad- 
czywszy, że dwie godziny temu pozostawiła oaa w mlesz- 
kania doktora Z własne dziecko, która, jak się okazało, 
podrzneouo nastęsnie w piwnicy. Dowiedziawszy się, że 
dziecko to znajduje sią u stróża, przychodzi 78 udebrać 
Zawiadomione o tem przez sirózża władze policyjae, spo: 
rządziły protokuł i wszczęłty dochodzenia, czy M. Ł 
mówi prawdę. 


(p) Pogotowie ratuikowse w ciągu dnia wero- 
rmiszego pomiędzy lanemi wzywśno do następujących 
wypadków: 

— Ogólaemu osłabieniu SA cztery osoby, z któ- 

oznanskich, jedną do 
mieszkania, dwie odesłano do Przytulka starców 1 kalek. 

— Na ul. Wschoduiej nr. 55 Józef Grodzicki, sio 

dłarz, lat 21 i Piotr Kowalski, mularz, lat 20, wskutek 
wynikłe; kłólał nożem |! tępam narzędziem wzajemale 
się pokeleczyli; pierwszy wskutek odn!esionej rang w gło- 
wę i szyję, nożem zndanej, w ciężkim stania odwieziony 
został do szpitala Alaksandra, 
Na Nowym Ryuku nr 7 na przechodzącą Fran 
ciszkę Lawandowską, szwaczkę, lat 239, napadł jakiś 
mężczyźna I nożem zadał jej ranę w szyję; w stanie 
osłabionym odwiezłono ją do mieszkania, 
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(a) Szantażyści, Włsdzo policyjne aroszlowaty 
dwóch młodzieaców, którzy, wysławszy list anoslmowy 
z podpisem „Czerna domino“ do fabrykaata Sztybarta 
(Długa 121), żądali pod groźbą zabójstwa wydania 2500 
rubli. 

(a) Systemztyczną kradzież towarów wykry- 
to w fubryca F. Karnowskiego, przy ul Spacerowej hr. 
10. Szkodę obliczaą na 2,400 rb. Podejrzanych o tę 
kradzież dwóch robotników, DAETA TE 

a) Najeohanie Tramwaj kolei elektrycznoj miaj- 
skiej zh rej idący z Górnego Rynku na Nowy Rynek, 
paiechał na ul Piotrkowskiej około domu nr 92 ma do- 
rożkę nr 65, powożoną przez Abrama Mau)barcha, który 
nie zdążył przejechać na drugą stronę ulicy I dostał sią 
pod pociąv. Koń został zabity na miejscu, dorożkarz 
spadł z kozła i uległ lekkim obrażeniom ciała. Włacze 
policyjna pociągnęły go do odpowiedzialności ża nieo: 
strożną jazdę. 

(a) Kradzieże. Z mieszkania A. Toporskiej przy 
ml. Nawrot nr. 1, za pomocą podrobionego klucza, skra- 
dziono różne rzeczy. Podejrzanego o kradzież areszto- 
ża Zarządzający fabryką Grinwooda M. Flejszer 
(Mikolajswska 78) zameldował policyi, że ledna z ros 
botnie skradła kilkanascie funtów przędzy. Zatrzymaną 
przeprowadzono do cyrkułu poliey'nego. 


— W fabryce Somblichta (Wólczańska 223) skra- | 


iono kilka rol papy asfaltowej. Sprawcą tej kradzieży 
M pra Skradziony towar znaleziono ukryty 


o wznoszonego świeżo budynku, pod słomą 
i (h) Z ERR ETA Gustawa Roznera, Wodna nr. 3, 


skradziono różne rzeczy, wartości 200 rb. 


tynowskiej nr. 43 skradziono garderobę. 
* 


(a) Echa zabójstwa. W nocy z d. 19 na 20 


października r. b we wsi Wola Ksmocka, po- | 


wiatu piotrkowskiego zamordowauo małżonków 
Zerek. a 

Podejrzenie o tę zbrodnię padlo na miesz. 
kańca gminy Bujny, powiatu piotrkowskiego, Jó 
zefa Mamrosika, lat 40, który zbiegł przed are- 
szto waniem, 

(a) Nosacizna. W Zgierzu na przedmieściu 
Irzybyłów 2 rozporządzenia wladz welerynaryj- 
no-policyjnych zabito konia chorego nu uosaciznę, 
należącego do Józefa Dzierzbickiego. 

Pozostale konie poddano pod obserwację we 
terynaryjbą. 

(x) Z vabianio. Niemczyzna przyjęła formę 
okonia nasrożonego, podnosi łeb do gory i wciąż 
się wzmaga. Do fabryk na miejsce dym'syono- 
wanych polaków inżynierów naplywają niemcy. 
Tkactwo też rośnie, a z dniem każdym przyby- 
wają nowe fabryczki, Stąd pochodzi ogólny brak 
ludzi. Do warsztatów mechauiczujyeh przedsię: 
biorcy stawiają nawet t5-letuie dziewczyny, Każ- 
dy robotnik z Lruku zżabierany jest do fabryki, 
to też oslużbę domową wiesłychamie trudno i czę- 
sto panie inżynierowe i doktorowe same muszą 
zajmować sią kuchnią. Ponieważ są w kobiety 
inteligentne i rozumne, więe chętnie i bez szem- 
rań spełniaią obowiązki, które na nie spadły. 

Zdrowoluość Pabianic jest znacznie lepsza, 
niż zdrowutnosć Łodzi. Szkarlatyna o wiele mniej 
szczerb wyrządza, niż w Łodzi. 

Pabianice zaczęly się znów po przerwię bu- 
dowac, a cena placów znacznie wzrosła, 

(a) Dowiadujemy się, że Towarzystwo nau- 
kowe w Pabianicach postanowiło w wońcu bieżą= 
cego miesiąca zorganizować wieczór ku czci Ma- 
ryi Konopnickiej. z 


| 


| towej przy 
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jak i występ ulalentowanej artystki sprawiły, Że 


czwartkowa premiera obndziła najwyższe zainte- 
resowanie wśród uaszej leatralnej publiczności, 

— W piątek, dnia 18 b. m. po cenach zni- 
żonych idzie Heycrmanowski „Dzień zaduszny* z 
p. Duuinówną, kapitalną wykonawczynią roli 
„Rity *, 

Na wczorajszem pierwszem przedstawieniu tej 
sztuki zamku glo kasę na godzinę przed rozpoczę 
ciem; sztukę i gościa przyjmowano owacy nie. 

— W sobotę. o g pół do 4 po poł. dla mlo- 
dzieży, po cenach nuajniżezych dyrekcya wznawia 
wiecznie młodą, pelną dowcipu i werwy kom. M. 
Bałuckiego „Klub kawalerów“, 


(x) Teatr popułaray A Mielewskiego ( Konstan- 
tynowska M 16). Z kancelaryi teatra komunikują 
nam: 

— Dziś, po raz trzeci wielce wesoła kroto- 


-> — — 


Na zakończenie programu chór męzki Tow. 
doskonale odspjewał pieśni z „Witolorandy* Mos 
niuszki, przy akompaniamencie nieporównaunego 
w tym względzie p. Antoniego Miobało wsklago, 

Całość wieczora wypadła bardzo dobrze i 
daje nadzieję, że Tow muzyczne im. Chopina grać 
będzie poważną rolę w mnuzykalności Łodzi; 
trzeba tylko, aby wszystg, którzy miłają dobrą i 
poważniejszą muzykę, udztelili Towarzystwu swe- 
poparcia. 

(x) W stałym salonie sztuk pięknych E. Pie- 


tkiewicza przy ulicy Dzielnej 7, zmiana obrazów 
nastąpi już daia 22. Dnia 21 b. m. salon będzie 


, zamknięty. Na nowej wystawie wystąpią zbiorowo 


"pp. Łubieński i Faltrecht. 


Pozatem nadeszły 
prace „pp. Wawrzenieckiego, Ryszkiewiczów, Sa- 


, wiczewskiego, Gałka, Wiśniewskiego, Lasockiego, 
- Skoczylasa i wieln innych. 


chwila w 8-ch aktach Marlowa p. t. „Złoty wiek | 


rycerstwa* na której w sobotę i niedzielę teatr 
był zapełniony, a rozbawiona publiczność niet- 
stannie oklaskiwała doskonały zespół wykonaw= 
ców, w drugim zaś akcie piękne kostynmy i de- 
koracye malownicze budziły podziw w widzach, 
— Jutro, t. j. w środę, widowisko po cenach 


Í 3 . 
— Z mieszkania Cozara Adolfa, przy ul, Konstan-  Zniżonych, na którem będzie odegrana „Róża 


| Bernd* G. Hanptinana, 


— W przygotowaniu wspaniała sztuka Liwa 


hr, Tolstoja „Zmartwyci vstanie*. 


(x) £ towarzystwa opieki szkolnoj. W nad- 
chodzącą niedzielę dma 20 b. m. w gali kocer» 
ulicy Dziejnej Towarzystwo opieki 
szkolmaj (oddział łódzki) w celu dostarczenia 
funduszów początkowym szkołom polskim urządza 
„Wieczór artystyczny”, 


Na program tego wieczorn złożą się: chór 


',Lutoi', gra na fortepianie p, Meyerhofa, dekla:< 


macya p. Jaracza, gra na skrzypcach p, Andrze- 
jewskiego pierwszego skrzypka „Filharmonii“ 
warszawskiej, śpiew p. Boguckiego i p. Wróblęw- 
skiej, artystki śpiewaczki z Warszawy, 


(x) Z Towarzystwa szopenowskiego. Onegdaj 
odbył się pierwszy wieczór muzyczny Tow. ma- 
zyeznego im. Chopina, wobec przepełnionej sali 
Kola kolejowego, gdzie Towarzystwo ma czasową 
swoją siedzibę. 

Program rozpoczął dyrektor i założyciel To- 
warzystwa, p. Tadeusz Joteyko, pięknie wypo- 
wiedzianą mową o „Charakterze twórczości Cho 
pina“, w której uwydatniał piętna narodowe mu- 
zyki polskiej wogóle i Chopina w szczególność,, 
przedstawiał różnicę między mazarami, które Na 
mysłowski komponuje, mązurami operowemi Mo 
niuszki | mazurkawi Chopina, różnicę w twór- 
czości Mendelssohna i Chopina, określał szcze- 
gółowo wszystkis grupy i rodzaje dzieł niesmier- 
telnego poety tonów i zakończył słowami: „Oby 
ten wielki świetlany duch, którego imię nadal- 


, śmy naszemu Towarzystwu, dodał nam bodźca do 


| wytrwałej 


pracy 1 wskazał drogę do ideałów 
prawdziwego piękna!* 

Mowę dyrektora Joteyki 
oklaskami, poczem chór raęzki w bardzo dobrym 
zespole odśpiewał „fragment z nocturnu* Chopina 


(1 piesni Reichardta i Hattona, następnia kwartet 


(a) Farę koni z uprzężą i wozem, przedsta- , 


wiające wartosć około 200 rb., skradziono przed 
kilku dniami mieszkańców: Zgierza Juliuszowi Ro- 
gozińskiemu. Poszlakowani o tę kradzież miesz- 
kańcy Pabianie (ul. Szkolna XM 42) Hersz Berek 
Berkowicz i syn jego Szmu! zbięgli. 

(s) Usiłowanie kradzieży Wczoraj, o godzinie 
pół do 6 wieczorem, dwaj ludzie usiłowali otworzyć 
wytrychem drzwi mieszkania F. T., przy szosie Paba- 


nickie, als zaaważywszy idącą córeczkę jednego z loką= 
torów, odskoczyli nagle od drzwi. Na zspytanie, czy 


smyczkowy, złożony z pp. Jana i Henryka Gos- 
blów, Bol, Dudziiskiego i dyr. Joteyki z wykoń- 
czeniem i starannością odegrał utwory BeethuYe= 
na, Dworzaka i Czejkowskiego; bardzo mile wra- 
żenie zrobił śpiew pani Mossakowskiej, uczennicy 
pani Biernackiej, 


 wodzeniem „Pożegnanie z życiem“ Chopina, aryę 


państwa T. niema w domu, dziewczynka odpowiedziała, | 


że wkrótce wrócą, Wówczas złoczyncy ulotnili się, mó- 
wiąc jeden do drugiego „nie udało się, ule uda się Jn- 
nym razem*. Wedłag objaśnienia dziewczynki, jeden 
z owych ludzi, wzrostu malego, miał na sobie wytarte 
ubranie i czapkę nacisnięlą, oraz przyprawione wąsy, 
drugi, wyższy, ubrany w ciemny garniiuc marynarkowy. 


SZTUKA. 


(x) Teatr łódzki A. Zelwerowicza (ulica Ca- 
gielniana Ne 63). Z kancelaryi teatru kowuaikują 
nam: 

— W czwartek, 17 b, m. teatr nasz daje 
wspaniały dramat G. Hauptmana „Samotni“, Zus 
działem p Laury Duniuówny. Zarówno wielkiej 
wartosci dzielo dramątyczue znakomitego autora, 


Z% „Halki“ Moniuszki, a w drugiej części wieczo- 
ru, w zasiępstwie chorej panny Sliwerskiej, aryę 
Santuzzy z „Rycerskości wieśuiączej* Mascagnie- 
go i wiele inuych utworów. 

Funktem kniminacyjoym programa byla gra 
na wiolonczeli p, Aleksandra Meyerioffa Miody 
wirtuoz - amator ukończył wydzial filozoficzny 
w Lipsku i jednocześnie kształcił się w grze na 
wiolonczeli, początkowo u dyrektora Joteyki, któ- 
ry dał mu dobre i trwałe zasady, a następnie u 
słynnego profesora Pleugla, który wyrobił ma 
doskonałe technikę. P. Meyerhofi z precyzyą i 
pięknym tonem odegrał „Largo“ Bargiela i „la- 
teimezzo* Kleugla, a na bis walczyka „en Suur- 
dine*, którego va skniek memilknących oklasków 
musia! powtarzać. 

Bardzo udatoio wyszia gra na fortepianie p. 
W. Powladowskiego, dyrektora „Liry*, który od- 
twarzal utwory Chopina z dobrem ich zrozuiie= 
aleon. 


która odśpiewała z dużem po- : 


Obecnie przybyły wystawie bardzo ciekawe 
dzielą poświęcone sziuce, 


PEAT 


Teatr łódzki A Zelwerowicza. — „Dzień zaduszny*, 
dramat w 3 aktach Heyermansa 


Wczorajsze przedstawienia dane było na rzecz 
Ochrony f, w sali szczelnie zapełnionej, prócz 


| miejsc tańszych. 


przyjęto bucznemi : 


Występy p. Daninówny pociągaęły lódzką 
pablieznośćc, niatylko polską, ale i niemiecką, 
która na „Dniu zadusznym* była dość lirznia re- 
prezentowana, natomiast polska, jakkolw ek Ia 
Ochrona dotąd była jej pupilką, prawie nie sta- 
wila się do apelu Trudno szukać przyczyn; mi- 
szą one jednak tam gdzieś na dnie spoczywać, co 
nie swiadczy zbyt dobrze o Łodzi, zwłaszcza, gdy 
idze o cel dobroczynny. 

Przedstawienie sztuki wogóle wypadło bar- 
dzo dobrze. Nie będę przypominał, że sztuka by» 
ła grana kilkakrotala już w teatrze tólzkim. 
Występowala w niej również i p. Daniuów ia, ale 
od tej chwili talent jej dojrzał, pogląd na całą 
tę ciekawą postać dziewczyny zuaczaie się znie- 
mił. Opracowała ona rolę zupełnie na nowo i u- 
wypaklila ją calym szeregiem drobnych szczegó- 
łów. Przytem całość trzymała w bardzo pię cuych 
półkonach i dlatego sceny © wyższem dramatycze 
nsm napięciu wyszły bardzo silnie. 

Przylepiona do sztaki epizodyczna rola za- 
krystpana i nie powiązana z nią niezbęduą ak- 
cyą, w grze p. Bończy wypłynęła ua plan pierw- 
szy i zdobyła artyście ogólne uzuanie, 

Pan Jaracz z trudnej niezmiernie roli ks. 
proboszcza Nansena wywiążął się poprawnie, cho- 
ciąż znać było, że to nie dla niego rola, gdyż 
w lirgezupch soenach głos jego brzmiał za ostro 
. vie modulowal się należycie, 

Pań e: Ordężanka, Broniczowa i Maliszewska 
jako wieśuiaczka, wykonały dobrze role swoje. 


Duma państwowa. 


Sesya IV — posiedzenie 7. 
(Wedlug telegramów Agencyi Petersburskiej). 
Petersburg, 14 listopada. 


Przewodniczy ks. Wolkonskij. 

Drugie czytanie projektu o azkołach począt- 
kowych. 

Artykuł pierwszy przyjęto w redakcyi komi: 


(syl z poprawką Spasskiego, wykładającą nieco 


odmiennie drugą część art. 1 co do sposobów 
osiągania celów, wymaganych od szkoły począt- 
kowej. Poprawki kadetów, prawicy, tradowików 
i socyalistów zostały odrzucone. Podczas dysku- 
syi nad tym artykułem przewodniczący odebrał 
głos Kazniecowowi i Gegecźkoremu. 

Artykuł drugi przyjęto prawie jednomyślnie. 

Artykul trzeci przyjęto w redakcyi komisyi. 
Wieem uister oswiaty Gieorgiewskij proponował 
odrzucanie tego artykułu. 

Artykuł czwarty przyjęto z poprawką Jer- 
mołajewa, zezwalającą na zakładanie szkół gmi- 
nom staroobrzędowców; poprawka kadetów o na= 
danie tegoż prawa gminom sekciarskim i religij» 
nym została odreuconą, 

Artykul 41, wniesiony przez kadetów, wkla” 


X 261 


dający obowiązek na organizacye zawiadujace go- 
spodarką zakładania dostatecznej ilości szkól, ode 
rzucono 


Duma przechodzi do czytania rozdziału Tl: 
„O sposobach zakładania szkół początkowych”. 

Woronkow podtrzymuje poprawkę kadetów 
do artykułu dziewiątego, proponuiącą uchwalenie 
systemu meldnnkowego co do zakładania szkół 
początkowych dla wszysikich ich założycieli. 

Wiceminister Gieorgiewskij jest przeciwny 
poprawce kadetów, 
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Artykuł piąty przyjęto w redakcyi komisyj. 


Z KRÓLESTWA. 


——— 


Kara Za świętokradztwo popełnione w ko- 
ściele na Kalinowszczyźnie w Lublnie w d. 10 
marca r. b, przez Wladyslawa Ma ewskiezo, Jó 
zefa Kurzydluwskiego i Petronelą Matjaszowską 
sąd okręgowy lubelski skazał ich: Majewskiego i 
Kurzydłowskiego na 2 lata i 8 miesięcy ciężkich 
robót z pozbawieniem praw, a Mat,aszkowską 


, na 6 miesięcy więzienia. 


ai, | 
Na mównicę wchodzi Puryszkiewicz i sta- | 
nowczo wypowiada się przeciwko systemowi mel- 


dunkowemu. W Rosyi — zdaniem mówcy — inicya- 
tywa prywatna takich wyników nie da, dlatego— 
mówi na zakończenie Puriszkiewicz—że intel gen- 
cya rosyjska jest w przekładzie na język zwy- 
czajny, wybaczcie za wyrażenie «swołocz» (na 
dokładne przetłumaczenie tego obełżywego okre- 
ślenia brak jest w słowniku polskim odpowie- 
dniego wyrazu — przyp. Red.). 

Rzuconą przez Puriszkiewicza, niesłychaną 
dla swiatlych rosyan obelgę, prawica usiłowała 
zatuszować śmiechem; wszelako na lewicy zerwa” 
la się bnrza. 

Powstała ogromna wrzawa. 

— Precz! Nędznik| Huligan! Psychopata! 
Obłąkany! — rozlegały się raz po raz okrzyki. 

Napróżno dzwonił prezes Guczkow, ledwie 
mu udało się wywołać następuego mówcę Nisse- 
lowicza, aby wszedl na trybunę. 

A chociaż Nisgelowicz znalazł się na mów- 
nicy, hułas straszny nie ustawał, 


— Wezwij go pan do porząlku! — krzycza- 


no w kierunku Guczkowa, pokazując mu jedno- 
cześnie uśmiechniętego z zadowolenia Puriszkie= 
wicza. 

— Nędznik! — wołano, 

— Winszujemy Dumie nowego prezesa! — 
ktoś wrzeszczał ironicznie. 

— Prezes zdal egzamin na Pariszkiewicza! — 
wołał ktoś tubalnie na lewicy. 

— Gdżież powaga Dumy? — rozlegało się 
wśród centrom, 

— Przecież tu nie karczma, ani gospoda! — 
perswadował na caly głos jakiś poseł, 

Prezes Guczkow dobywał najwyższych to- 


<- 


nów swego glosu, aby przekrzyczeć wciąż wzma- | 


gający się z piekielną wrzawą hałas. 

— Nie zmasicie umie do zamkuięcia przed 
upływem oznaczonego czasu posiedzenia! — wolał 
Guczkow, 

Hałas na lewicy wzmaga się. 

— Opuść pan trybunę! Nie mów pan[—roz- 
legaią się wołania do Nisselowicza z pośród 
opozycji. 

Niszelowiez stoi zakłopotany, wreszcie robi 
ruch ku zejściu 2 trybuny. 

— (zy się pan zrzekasz swego głosu? — py- 
ta rozdraźniony Gaczkow. 

— Jakże mówić podczas takiego wrzasku? — 
tlomaczy się Nisselowicz. 

— Przywołaj pan do porządku Puriszkie- 
wicza! 4 


— Zamknij pan posiedzenie|—"ozlega się z wie: 


lu mocnych piersi. 

Widać, że wrząwa zamienia się w demonństra - 
cyę nieprzyjazną przeciwko Guczkowowi, który sil- 
nie dzwoni i osiąga chwilę ciszy. 

— Wiem, co robię|—woła — Wobec tego, że 
niebawem nastąpi godzina szósta, oświadczam, że 
posiedzenie zamknę i obwięszczę następny porzą 
dek dzienny. 

Zrywa się jeszcze większa niż przedtem wrza 
wa. Nie podobna słów rozróżnie. Slychać tylko 
silne uderzen'e w pulpity i oklaski prawicy, któ: 
ra w ten sposób wyraża swą radośc z tego. 

Od lewicy biegną górująca nad wrzawą 0- 
krzyki: 

— Hańba październikowcom za ich pre- 
zesa! 

— Prócz z nim! 

— Won! 

— Nie trzeba porządku dziennego. 

Guczkow przy akompaniamencie nienstającej 
wrzawy i ciągłym stuku odczytuje porządek dzien - 
ny następującego posiedzenia. 

Słowa jego giną w ogromnej wrzawie, lecz 
dokouczył czytania, zerwał się wreszcie z milej- 
sea i opuścił trybunę. 

Prawica | ezęść centram urządza owacją 
Guczkowowi, dając oklaski pod jego adresem, 

Wrzawa stopniowo ucicha, Sala pustoszęje, 


dh 


i 


———— 


TELEGRAM. 


Petersburg, 14 listopada (P.) Telegram mi- 
nistra Dworu z Fraakfurta nad Menem: „Ich Ce- 
sarskie Mości Naj'aśniejszy Pan i Najjaśniejsza 
Pani Aleksandra Teodorówna, z Następcą Tronu 
Cesarzewiezem i Wielk m Księciem Aleksym Mi- 
kołajewiczein oraz Najdostojniejszemi Cór ami d. 
14 b. m. raczyli wyjechać z zamku Wolfsgarten 
do Rosyi. 

Petersburg, 14 listopada (P.) Z powodu se 
tnej rocznicy założenia instytutu inzynierów k- 
maunikacyi ogłoszony został Najwyższy reskrypt 
datowany w Wolfsgartenie d, 2 b. m. 

Petersburg, 14 listopada (P.) Instytut inży- 
nierów komumkacyi obchodził dziś stoletni jubi- 
leusz swojego istnienia. Zrana w cerkwi insty- 
tutowej uroczyście odprawiono nabożeństwo z Wy- 
głoszeniem Cesarskiego wielolecia. Podrzas dnia 
w klubie Szlacheckim odbył się akt uroczysty. 
Minister komunikacyi 


kroinie wykonanym bymnem narodowym ! grom- 
kiem „bura. 

Wedlug życzenia jednomyślnego zgromadzo- 
nych dyrektor wysłał do Najjaśniejszego Pana 
telegram z wyrażeniem uczuć wieraopoddańczego 
oddania się i bezgranicznej wdzięczności, 

„ . Wieczorem w salach instytutu odbył się 
świetny raut. 


Londyn, 14 listopada (P) Redmond na wie- . 


cu w Dublinie zapowiedział zwycięstwo homerula 
i kar cie własnego parlamentu w Irlandyi. 
„edeń, 14 listopada, (P.) Cesarz przyjął na 

na posłuchaniu pożegnalaem ambasadora rosyj 
skiego, ks. Urusywa. 

Petersburg 14 listopada (P.) Na paraliż sers 
ca zmarł znany prawnik prof. Dril. 

Bijów, 14 listopada. (P.) Spłonęła fabryka 
waty Dwakszmana. 

Straty wielkie, 

Saratow, 14 listopada. (P.) Izba sądowa roze 
patrzyła sprawę organizacyi rewolucyjnego związ- 
ku włościańskiego w pow. saratowskim w roku 


"1908. 


u 


W liczbie 36 oskarżonych znajdował się le 
karz ziemski, oraz 7 natczycieli i nauczycielek. 
Dwanaście osób skazano na pozbawienie praw i 
na zesłanie na osiedlenie. Resztę uniewinoiono. 

Symferopol, 14 listopada. (P.) W pow. mel! 
topolskim pod jadący dyliżans z pocztą pienięż- 
ną rzucona została przez złoczyńców bomba. Na 
stąpił wybuch. 

Zabici zostali dwaj policyanej; strażnik i woź 
nica, 

Zrabowano 30,000 rb. Na miejsce przestęp= 
stwa podążyły władze. 

Irkuck. 14 listopada (P.) Zrabowano cerkiew 
kazańską. Skradziono obraz Matki Boskiej Kazań= 
skiej z sukienką, ozdobioną kamieniami drogiemi 
i aparaty cerkiewne. 

Obraz bez sukienki znaleziono na brzegu rze” 
ki Uszakówki. ; 

Piza 14 listopada. (P.) Marconiemu udało się 
porozumieć telegrafem bez drutu ze stacyi Colta- 
no z radiostacyami Marconiego w Kanadzie w ko= 
lonii włoskiej Erytrea. 

Konstantynopo!, 14 listopada. (P.) Sułtan był 
obecny na otwarciu parlamentu. Powitał zgroma- 
dzenie ukłonem i doręczył w elkiemu wezyrowi o=% 
rędzie, którego wysłuchano stojąco i pokryto ọ- 
klaskami, 

Po modlitwie, sułtan ukłonił się zgromadze” 
nia i odjechać. 

Na prezesa izby wybrano ponownie Achme- 
da-Rizę. 

Waszyngton, 14 listopada, (P.) W Aquadala- 


odczytał Najwy*szy re- | 
skrypt, którego wysłuchano stojąc i pokryto trzy- | 


] puszczeni. 


m A OZ 


| farze amerykaniu wystrzałem z rowolwóru ranil 

i meksykańczyka. ] 

j W Anardataco (stan Oklahoma), meksykań 
czyłk zabił naczelnika poleyi. 

Władze obn krajów zarządzają środki prze 
ciwko dalszym zaburzeniom i gwałtom. 

Z eoestatniei chwili. 

Poznań, 15 listopada (Wł) Dzisiejszy „Po: 
söner neuste Nachrichten“ występuje za znamien- 
| nym artykułem przeciw gwałtownemu domaganiu 
się hakatystów o zagiosowaniu wywłaszczenia. 
Jeżeli komisya kolonizacyjna, pisze gazeta, rze- 
czywiście nie będzie miała dosyc ziemi dla pro- 
wadzenia dalszej dzialalności, to zwracamy uwa- 
gę, że w Prusach je:t jeszcze około dwóch mi- 
lionów hektarów bagien i torfów, które czekają 
ua uprawę, więc pracy bam mialaby dosyć na 
kilka pokoleń i to naprawdę pracy, która odpo- 
wiada gustom burzycieli pokoju, 

Beriin, 15 listopada. (WŁ) Nacisk hakaty: 
stów na rząd w sprawie zastosowania prawa wy- 
wlaszczeniowego nie ustaje. Dzisiejsza „Póst“ za- 
pewnia, iż plenna zarządu komisyi kolonizacyj- 
nej stoi niewzruszenie na tem stanowisku, że 
obecnie nadszedł ostateczny czas rozpoczęcia wy- 
właszczen a. To stanowisko komisyj wywołane 
nieodzowną potrzebą, wiadome już jest od roku 
rządowi, który pomimo to nie nie uczynił dla 
rozstrzygnięcia tej palącej kwestyj, stanowiącej 
podstawę dotychczasowego kursu polityki anti- 
polskiej. 

Monach'um, 15 listopada (Wł.) Wśród gór- 
ników północnej Bawaryi rozpoczął się ruch o 
podwyższenie wynagrodzenia. Wczoraj odbyło się 
zgrowądzenie organizacyi rolotniczej, na którem 
domagano się spełnienia żądań; w przeciwnym 
razie uchwalono rozpocząć bezrobocie. 

Londyn, 15 listopada (WŁ) W politycznych 
kołach wzrasta naprężenie z powodu sytuacyi 
wewuętrznej. Rozwiązanie parlamentu oczeki- 
wane jest lala dzień, Dzisiaj rano zebrali się 
na naradę irlandozycy i partye robotnicze, aby 
powziąć uchwałę co do stanowiska wobec znanej 
mowy Asqaitha. 

Nowy Jork, 15 listopada (WL) Wczoraj, po: 
mimo euergicznego wkroczenia policyi ttam zlin. 
czował murzyna 2a niemoralny postępek wzglę: 
dem 9-letniej dziawczyny. 


Odpowiedzi Redakcyi. 


Prenumeratorowi  Wszslie listy, pisane do 
Kedakeygi, bezwarunkowo powinny być podpisane nazwis 
kiem lvanysz jest nazwiskiem jednego Z nauczycieli mu- 
zyki w Łodzi. 

Panu Fsrlińskiemu. Odpowiedzi na pański lst 
możemy panu udzielić osobiście 

Panu B Kaśm Do wszystkich uniwersytetów, n 
więc 1 do krakowskiego przy mają studentów zwyczaj 
nych, którzy posiadają ma! rę I tak zwanych wolnych 
słnebaczy, którzy mogą nie skończyć nawet iaduej klasy, 
a jak pan nazywasz, mogą być nawet z „oślej ławy*. 
Tacy chodzą na wykłady, ale do egzaminów nie są do- 
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Z Z Z ZE Z KZK AREK RZA, 
Rozkład pociągów. 
Zimowy od dnia 28-go października 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 

Odohodzą z Łodzi: a) 12.30, b) 6.50, r) 8,20, d) 11.25, 
8) 2.15, f) 3.15, g) 6.10, h) 840. 

Przychodzą do Łodzi: i) 4.30, j) 720. k) 9.35, 1) 10.15, 
i) 1.25, m) 4.24, m) 6.26, 0) 8.3, p) ILOD. = 


ZABAWY. 


(z) Zabawa. W ubiegłą sobotę, w lokalu Ko 
la pracowników kolei fabr.-łódzkiej (Widzewska 
Ni 73), odbyła się wieczornica pracowników są- 
dowych. 

Kółko amatorskie odegrało wesołą farsę ze 
śpiewami i tańcami, p. t „Koniec świata" An- 
drzeja Mabra, i 
odśpiewał parę wesołych kupletów, a p. Mosz- 
czyński wykonał kilka tańców solowych 

Po każdym z tych występów rozlegaly się 
przeciągłe brawa; w szczególności dziękowano p. 
Mąkowskieinu za dobre wyreżyserowanie sztuki. 

Następnie usunięto krzesła i rozbawiona pu- 
bliczność tańczyła z werwą do białego dnia. Tań - 
cami kierował p. Wojciechowski, 

(a) T-wo zwolenników rozwoju fizycznego u 
rządza w dnia 19 b. m, w sobotę, w lokalu wła - 
snym, przy ul. Nawrot Je 23, wieczornicę, Z U- 
rozmaiconym programem. 

(x) Z „Harmonii*. W nadchodzącą sobotę, d. 
19 b. m. T wo muz. dram. „Harmonia“, urządza 
„Wieczornicę* 0 bardzo urozmaiconym progra- 
mie, po którego wyezerpaniu rozpoczną Się tańce. 
Nowy zarząd dokląda energicznych starań, 
aby ta pierwsza zorganizowana przezeń „Wieczor- 
nica* wypadła jaknajlepiej i dostarczyła zebra 
nym jaknajprzyjemniejszych wrażeń i 

Początek „Wicezornicy* o godz. 9 wieczo - 
rem, 


loda 


j (a) 


p. Makowski, znany bumorysta, , 


inteligentna  rosyanka 
wdowa, władająca językiem 
polskim, bez srodków do życia, 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 15 listopada 1910 r. 
E 


„Sobotka“. Zorganizowana w wubiegla 
| sobotę zabawa taneczna pod nazwą „Sobotka“ 
w lokalu Stowarzyszenia pracowników haadlowo 
przemyslowych powiodła się znakomicie. 

Podczas zabawy, jak zwykle, panował na 
strój bardzo serdeczny; tańczono z werwą i ży- 


ciem. Przeważała pleć pękna, odznączająca się 
wdziękiem i urodą, Wodzirejem był p. Mali- 
nowski. 


Ostatnia poczta. 


— W Berlinie, na odbytem dziś licznein 
| zgromadzenia obywateli-żydów, powzięto rezolu 
| cyę, aby wystosować zbiorowy protest do parla. 
mentu i do cesarskiego gabinetu wojskowego 
przeciw temu, że żydzi, w armii niemieckiej słu: 


stwierdza, że postępowanie takie stoi w krzyczą 
cej sprzeczności z obowiązującem w Niemczech 
prawem 0 woluości wyznania, a zarazem orę- 
dziami wojskowemi, („Armee Befehle") samegu 
cesarza, 


wraz z matką, zamieszkać ma na stałe w Belgii. 


Obecny w Brukselli książę Orleański, czyni przy- | 


gotowania na ich przyjęcie. 


— Ol d. 13 b. m. Sekwana podniosła się ; 


o 12 ceutymetrów. Wylew zaten w dzielnicach 


Sklep dystrybucyjno - kolonialny 
do sprzedsnia tanio tylko za 
raz. Nowo Zarzewska 36. 


żący, nie zostają mianowani oficerami. Rezolucya | 


— Wygnany z Portugalii ex-król Mannel, 


azinęła karta od paszporta na 
imig Maryanuy Miksa wydana 
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nadbrzeżnych czyni coraz większe szkody, a za- 
razem rośnie obawa, że się powtórzy straszna 
klęska powodzi, jaka dotknęła Paryż zeszłej wio- 
suy. Wczoraj parlament poświęcił caly dzień roz- 
prawom i interpelacpom nad środkami, jakie pań- 
stwo i miasto przedsięwziąć winny wobec po- 
wodzi. 

— Powodzie, skutkiem kilkudniowej zamieci 
śnieżnej i szybkiego topnienia śniegu, spowodo- 


„wały w wielu miejscowościach zachodnich i środ- 


kowych Niemiec dotkliwe klęski, niszczące mie- 


| nie i byt tysięcy mieszkańców. 


— W Heidelbergu seismograf zanotował dnia 


: 14 b. m. rano o godz. 9-ej min. 20 dalekie trzę- 


sienie ziemi. 

— W Paryżu urzędowo zaprzeczono poglosce, 
jakoby b. jreżes ministrów, Deleas-6, miał zo- 
stać ambasadorem w Konstantynopolu, na miejsce 
obecnego ambasadora Bompard'a. 


Lekarz weterynaryi 


di. Kiełkiewicz 
PIOTRKOWSKA M 190. 


Przyjmuje interesastów od 8 r do i2'/, po poł. 
Udziela porad przy kupnie koni. 2748-8 


gasna paszport wydany z ma- 
gistratu m Łodzi, na lmlą Ste- 


Drobne ogłoszenia. 


* tor służby ul. 

Piotrkowska 7, poleca różoepo 
rodzaju służbę z dobremi Świa- 
dectwam!. 6838 - 15.—13 
Nauczycielsę polkę, 

Ë Å. A doskonały francuski, 


sza: nauczycielki mnzyki I śpiewu, 
freblanki, bony z szyciem, fran- 
eużki, niemki, pielęgniarki, gospo 
dynie, świadectwa chlubne, poleca 
biuro Adamowiezowej, Pietrkow : 
ska 103 7640 - 6ws2 
„3 JR ae 
awokat, Warszawa, Wilcza 18, 
sprawy, porady, przyjmuje do 
11-6j i 5—7 pop. Niezamożnym 
ustępstwo. 3780—30—16 
Oper starszy i uczen potrze 
bny do składu aptacznego B. 
Millera Piotrkowska 35. 
76589—2— 1 
D° nającia wspólne kawalerskie 
pokoje z utrzymaniem — beż 
Wszelkie wygody. Pańska 9 m. 34 


7661—2—1 

pa 
na dogodnych warunkach ul. 
Konstantynowska 132 7638-3-2 
FTePlan w oobrym Btanie ZA 
80 rubli do sprzedania An- 
frzaja 18 m. 1 7569 —3.—3 
(UNE do sprzeuaula Z po 
wodu choroby. dobrze prospe= 


piekarska do sprzeuania i 


rująca za przystepuą ceng Wia- | 


domość Nawrot 66 m. 18. 
7644—3—2 
Tear M ZDK 
(Gm koncertowy 40 płyt, 
sprzedam za bezcen. Widzew - 
ska 40 m 6 1652—3—1 
|peeoiBatoracy czeladnicy £aajdą 
zaęcie zaraz. Przejazd 18 
1683—3— 1 
est do sprzedania roJwaza, WÓZ, 
resorka 1 3 konia. Wiadomość 
ul, Karols 7 m5 7875—1 
awiarala istniejąca lat Y jest 
uo sprzedania. Poługntowa 32 
róg Franciszkańskiej Tamże dwa 
łóżka i otomana dywanowa. 
1851—3—1 
ozn Dura przybłąsała Się W 
piątek 11 Hstopada wieczorem, 
Odebrac można uTomczaka, Cmen 
tarna 10 7669 —1 
M panienka, inteligoutna, 
poszukuje posady w sklepie 
wędlin lub piekarni. Oterty w 
Adm. „Rozwoju* pod lit Z 
7582—4—4 
nszyny 2 Singera prawie no- 
we bębenkowa, pierścieniowa 
i maszyna pięknie szyjąca Za 16 
rubli. Konstantynowska XM 7—16 
6955 —18wesi 3 
Mesny Singera uzywane sprze 
dam tanio. Andrze)s31 m.12 
75643—3—3 


poszukuje pracy w biurze, kanto 

rze etc. ete Łaskawe oferty sub 
„A. W. W° w „Rozwoju. 

163*—3—3 

M*s sprzedam tanio kredens, 

stół, krzesłn, biurko, łóżka 

żelnzne z widokami i szafy, No- 


17674—2—1 
NR który już pracował 
w drukarni, może się zgłosić, 


ntemiecki, angielski, muzyka wyż- ' wo Cegielniana 27 mó 


Przejazd 8, do drukarni „Roz 
woju” 
otrzəbuy 16 letni chłopiec do 


roznoszenia gazet Przejazd 16 
m. 18. 7658-1 


prznezdna inteligantna panien= 
ka-rosganka, zną'ąca dobrze 
język rosyiski t polski, z ładnym 
charaterem pisma, poszukuje mie) - 
sca kasyerki w Interesia handlo= 
wym lub do biurowej kerespon- 
dencyi. Przyjmie również miejsce 
bony przy łatellzentnej rodzinie. 
Konstantynowska 57 m. 22 
7667—1 
potrzebne zdolna staniczarki 
1 spódniczarki zaraz. Pańska 
17655—3—1 


X% 38 m. 2. 


otrzebni czeladzie szeWwtcy- — 
Kątna 54 1695—3—3 
Pam w bardzo dobrym stanie 
za 250 rb sprzedam. Długa 


% 123 III p od frontu 


buchaltera. Poważna prakty- 
ka — dobre świadectwa. Łaskawe 
oferty pod „Stanisław* w „Roz- 
A 7820—5—3 
Przoakeł się mały pies czaruy 
Można odebrać go na ul Gu- 
bernatorsk'a, 30 m. 36. 7641-33 


Rune damską na oposach, 
mało używana palto męzkie 
jesienue, i lampa salonowa do 
sprzednnia Widzowska 47. m. 2, 

1678—20—1 
przedam szyldy mało używane 


U) 


kolonialne, także potrzebne 
panny do szycia ul Rybna 12 
sklep 7667—3—1 


Sklep Kolunialno dystrybucyjny 
w dobrym punkcie zaraz do 
sprzedania UL Sosnowa 7 (Za 
rZyCza) 1613—3—1 


Sklep do sprzedania. Nowo- 
Sikawska 22. 7621—3—3 


7629—3—3 

Skiep spożywczo dystrybucyjny 
zaraz do sprzedania. Wiado- 
mość ul. Konstantynowska % 53 
7612 3—3 

Klop spożywczo dystrybucyjny, 
zaraz do sprzedania. Wiado 


` mość ul. Przędzalniana 95 


7610 —5—2 

ger kolomialny do sprzedania 
z powodu wojska. Ul. Nowo- 
Siknwska 7 Baluty 7637-3 2 
W: kołyska angielski, nA 
rowerowych kołach z blało 


, lakierowanego papier mathé, pra 


wie śwleży okazyjnie tanio do 
sprzedania. Targowa 32 m 4. 

1668—3 —1 

łoscinnski Jau zgubił pasz- 

port, wydang z gminy Owcza- 

ry, pow. Opoczno 1864—3—1 

a bezcen zarać stara urządza - 

nie za zakładu fryzerskiego, 

tamże przedsionek do sprzedania. 
Benedykta 1 T. Jakubowiez. 

1671—2—1 

Za krawcowa poszukuje Szy 

cia w domu prywatnym W Ło= 

dzi lub na w 

% 26 m. 38 


azd. Ul. Nawrot 
Pochwicka, 
17666—3—1 
Znał d 9X1 pies duży, czar 
ny, z białą latą na piersiach, 


' uszy duże a ogon obcięty. Od- 
; prowadzić ulica Wodna 16 do 


|, stróża. 
760238 ; 
poszukuję posady pomocnika . 

ł Ą s" Moetze zazublii karię od 


i Ha tiga 


| 


1856 —1 
Zagukione dokumenty. 


paszportu, wydaną z fabr. A 
1665 — I 
f iorentyna Augustyniak zagubi 
ła paszport, wydany z gminy 
Wróblew pow. sieradzkiego. 
7€60—3—1 
an í Frane szką Purcel zagubili 
paszport, wydany z m Łodzi. 
1605—3—2 
Ms": Rembiszewsza zazubiła 
paszport, wydanz zgm. Ostrów 
gub Łomżyńska 1606—3—3 


Sa Elort zagubił paszport 
wydany z gm Białej gub. Piotr- 
kowskiej 7626—3—?2 


Zsa karta od paszportu na 
imig Heleny Ładowskiai wy- 
dana z fabr Allarta 1670 —1 


genote «arla vd paszportu wy- 

dany z fabr. Allart i Rousseau 
na imię Gastawa Konickiego. 

7648—3 —1 

Zna karta od paSyporuz na 

imię St Lenka. wydana z fabr 

J B. Wołkowyskiego. 7649 - | 


gan Kwik ou pasaportu na 
imię Maryanny Adamcze wskiej 
wydany z fabryki Boznzinskiego. 

7622—3—3 


Z fabr. Hofriehtera 1863—1 | fana Bara. 7642—3—2 
agimął paszport na imiy Mi- aginął paszport na inl} Au- 
Loe Biegaùskiazo, wydany Z drzeja Kamińskiego, wydany 


4- gminy Oporów pow Kutno. 
7603—3- 3 
gaemar kwit od paszportu na 
imię Maryauny Gadomskiej wy 
dany z fabryki Winklera, Getin: 
ra i Brimana 76 6—3—* 


grenat aszport na imię Ants 
niego Nogalego, wydany z m: 
Sieradza 1625—3—: 


gesny paszport na imig Joska 
Rotcholiza, wydany z powiatu 
chełmskiego, gub lubelskiej, 


1590—3—2 
Z t kwik vi paszportu na 
imię Wilchalma Wolskiego, wy- 
dany z fabryki Kwiran i Doner - 
7646—3 —2 
inął paszport na imiş Stani" 
Pd może Rocha Wolerste!na wy- 
dàng z gminy Rafowo Mławskie» 
go pow. 1832—3—2 
gaen kwit 0d patzporių na 
imię Józefa Romanowsklego 
wydany z fabr. Gustawa Bagara 
1645—3—2 
Zsa kwit od paszporty na 
imię Autoniego Rosinskiego wy- 
dany fabr Smita 7676 —1 
agingia xari 08 Ksiązęczki 
WE UCI NOK: na imię Broni- 
sławy lndrasiak, wydana z fabr: 
N inklera, Gertnera, 
[u 


Bormana 1 
7684 —1 


WYROBY PERFUMERYJNE 


tw L.STOLKIND Grisa: 


z gminy Punichowskiej, powiatu 
płońs'tiego. 1672—3'1 


Sprzedam, z powoda choroby, 
sklep spożywczy razem z rzeż - 
niczym, oraz konia | brykę. 
Miejszowość zabuiowana, przy 


fabrykach, pod Radą Pabianicka. 
Waranki sprzadaży dogodne, — 
Wiadomość w Łodzi, 
Mii m. 


ul. Krótka 


it 18 2839 -3—1 
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'Jatro, dnia 16 listopada 1910 r. 


Wielkie efektowne przedstawienie 
z udziałem całe: trupy i nowych debiutantów. 
NE! Trzeci debiut „ CUDNE! 
' p. Luftmana Z a ! bezkonkarencyjnie tresowanymi 


d oksteryerami. 
3-ci debiut ORIGINAL 3 RICHARDINIS — Novelty-Gymnaśtie-Act. 
" BE" 3 pd jeszcze 2 01 | 
Grupy podbiegunowych niedźwiedzi, 
tresowanych przez znanego pozromceę Wichmana. 
Wszędzie kolosalne powodzenie! rzeba widzieć, ażeby. wierzyć! 


W układ obszernego programu wejdzie balet PAS DE-CHAL. 
Początek przedstawienia punktualnie o godz, 8'/, wiscz 2837 


M. MILAKOWSKI, Lódź 


Piotrkowska 16, m. 13. 


Wielki wybór fater wszelkich gatanków: 
rosyjskich, syheryjskich i amery- 
kańskich, rozmaite kołnietze dam- 
` skie, mufki, żakiety jako też czapki 
futrzane męskie po cenach nadzwy” 
ezel maiti Zakapy moich towarów bezpośrednio na jatmarkach 
w Niższym Nowogrodzie i Lipsku amożliwiają mi sprzedaż 
tanią ka zadowolenia mej licznej klienteli. 5856 


* Sprzedaż hurtowa i detaliczna. * 
nagrodzony na wystawia „Czystość — 


SPO EEEE 


Apteka J. BOBAKOWSKIEGO 
59 w Warszawie. ZB" spe WSZĘDZIE! 
W Łodzi, u L. SPIESS i SYN. 1660 


poczwórnie zgęszczony wyciąg 
z igliwia sosnowego 
do kap eli 


poleca 
Krak. Przedm, 


PETE 


alta zimowe 


z dobrego materyalu w wielkim wyborze Rb. 18.— 
P alta z karakułow. kolnierzem Rb. 28.— 
21.— 

8.75 
12.50 


2.90 


okunkgowę damskie KOŁNIETZE sa so 


28, — 
4.25 


ŚSchmechel i Rosner 


Łódź, Piotrkowska 100. 
TEECSZĄ 


R 


T 


Karol Sapiński 


Auwokat. 
Szkolna Me 28 (dom własny). 
Przyjmuję do 10 rano iod 5 do8 


— Wtorek, dnia 15 listopada 1910 r. 


N 


wiecz. 3632 1212 
ETEEEECTL 


pap DO PRACOWNI 
KONFEKCYI DAMSKIEJ 
Wł. JANISZEWSKIEJ 


potrzebne zdolne 
SIAIGZAEK 
i T ÓW 


|BEGEGESS | 


Zaginęła dziewczynka 
9 clo lotuta. nazywa się (renowe- 
fa Wagner zamieszkała u rodzt- 
ców Relnów w Natolinie gm Li- 
piny, ubrana w czarną halkę 
i takiz fartuszek z białym szalem 
na glowie. oczy dnźe, biond wło- 
sy. Rodzica upraszają o odprowa* 
dzenie, za sowitą nagrodą 
2791—3—3 


LEKCYE 
języka polskiego i francu" 
skiego dla dzieci oraz osôb do- 
rosłych, Kursy dla cudzoziem: 
ców. Metoda ułatwiona. 
Tam też mogą się zgłaszać 080- 
by, zaniedbane w edukacyl. Ulica. 


Drugs 83, I p'ętro. _ 3430d 


ZAKŁAD 
Gimnastyezno -Hygienicny 
Surowieckiego 
Ul. MIKOŁAJEWSKA % 29. 


Gimnastyka szwedzką dla Pań, 
Panów i dzieci 407012 


| 


a ad ad SE" 
SSREREROSSNNNNAW 


i JĘZYK ANGIELSKI 
IŚ i IE Fe wykłada 
| BS THE ENGLISH SKATING-RING -%es |. rodowity anglik 
przy ul. Olgyińskiej Nr. 14. "ZER w Instytucie 


Jazda na kółkach w specyalnie wspaniale urządzonych salach. 


Popisy wszechówiatawego champ ona Skat.agu M-r A, L. Turnara z Angi.. 
4 seęansy dziennnie: 
I-y od 10/, do 1 po poł. i Il-gi od 2, do 5 po poł. Ceny wejścia: 
na li II seans 25 kop; za użycie toru i łyżew 25 kop. 
Ill-y od 5!/; do 8 wiecz. i IV-y od 8'/, do 11'/, wiecz. Ceny wejścia: 
| na III i IV seans 35 kop; za użycie toru i łyżew 35 kop. 
| ORKIESTRA ARTYSTYCZNA. CAFE RESTAURANT. 
Nauka jazdy za kwadrans 40 kop. 
| UWAGA: Przy abonamencie ceny zniżone. 
| Ucząca się młodzież i dzieci płacą połow 
| 
| 
! 


Pracownia Damskich 
Suken i Kostyumów 


„STANISŁAWY* 


Przejazd 48, m. 11, 
2-6 piętro, wgrost schodów, 
Wykonywa roboty ele ancka po- 


2783—3 Z poważaniem Dyrekcya. 


KSIĘGARNIE GEBETHNERA i WOLFEA 


dtng na świeższych žurnal! 2441 
w Warszawie i Lublinie — polecają najlepsze m - > 
| zg" AMI a UistrzęZCHiIZa 
4 podręczniki do nauki języków obcych żótiónó A wikile, Ip blagob, 
| poðpisane w języku tosyjskim 


bez pomocy nauczyciela 


Hugo Bergera 


Cena 1.20, w opr. 1.50 


przez Marcina Omencetsru. Wek- 
šlo to nieważne, kto zaś 16 zwró- 
ct otrzyma nagroda. Wieś Au- 
dres]. gmina Gałkówak. 28218 


Meble 


do sprzedania bardzo tanlo: kra- 
deus, krzesła kryte skórą, stół, 
otomans z lustrem pluszowa, 
biurko, garnitur mebli, 2 trema, 
szafy do ubrenia, 2 łóżka z ma- 
teracami, nmywalnia z marmu- 
rem, bieliźniarka z lustrem, tos- 
letka, szafki mocne, otomana dy- 
Wanowa, zegar duży, obrazy olaj- 
ne, słupki, parawanik, gramofon, 


Łatwa metoda języka angielskiego. 


Łatwa metoda języka francuskiego. s drm oa/ 1.50 
| Łatwa metoda języka niemieckiego. a" den. u 130 
Toż samo, kirs wyższy, uzupełniający. 4 2— 


mw” MLEKO 


wyborowe dwa razy dziennie swieże, Sprzedaż Dburtowa 
+ detaliczna, na każde żądanie dostawa do sklepów i mle 
czarń. Także MASŁO w różnych gatunkach — poleca 


. a . a 9 

Mleczarnia Dóbr „Paprotnia i Walewice” [sisuk do kart, lampy orar moe. 

Przejażd Ni 52 i FiLIEu Piotrkowska I41 i Andrzeja 26.|ne drobiazgi. = Nawrot M 44 
2795—3—3 | m. 3. 2896 —15 7 


= 


(DALECE RERK 


PELLS 


RÓŻWÓJ. — Wtorek, dnia tb listopada 1916 r. 


YOUTDUYYYYDYYYPYSYYYWYSIYYYY 


————— 


Towarzystwo Akcyjne 


w Zgporzelicach. 


Maszyny parowe 


Z precyzyjnem stawidłem wentylowem, o ruchu przymusowym. 


Lecznica chorób skórnych i wenerycznych 


Gabinet Roentgenowski i Światłoleczniczy 
D-rów L. Falka, Z. Go'ca, i St. Jelnickiego 


Wólczańska Na 36. 


Ogólne i pojedyńcze pokoje dla chorfeh od 2 do 5 rb; ambulatoryum dla niezamożnych — 


Godziny 
i od 12:/, do 1, 


po południu. 
Kobiet 


na choroby 


D: Aronson 


Akuszerya | choroby kobiece. 
mieszka obecnie Pasaż Majera l 
róg Piotrkowskiej. 


Godz. przyjęcia: 9—11 rano i od 
'5—7pp, w niedziela 11—1 12iRr 


Dr. E, Sonnenberg 


Choroby skóry, dróg mə- 
ozowyoh i weneryczne 
CEGIELNIANA 14 
Od c. 11—1 i 4—7} w 76T 


Dr. med. Z. GOL 


Choroby skórne I wener. 
UL MIKOŁAJEWSKA % 18. 
łodz. przyjęć: od g. 9—12 i od 
5—1, dla pań od 4—5, w niedziele 

1 święta od 10 do 28i. 1877 


Dr. H. Sadkowski 


rzeprowadził si 
na aligę Piotrkowską 120. 
Przyjmuje z chorobami wewnętrz- 
nemi (spec. żołądka i kiszek). 
Codziennie do 9 rano i od 6 do 
7-ej po poł =s% 


Dr. A. S. Tenenbaum 


j sztuczńych zębów. — Przyjmują tylko skończeni lekarze 


Chor. wewuężrzne i dzieci. 
(Choroby żołądka i kiszek). 
Wschodnia Ai 49. 
przyjm. od g. 8—9r. i 3—4//, pp. 

3542r 


Dr. B. DONCHIN * 
Specyalista chorób OCZ | 


ul. Zielona Nr. 11. | 
Przyjmuje od 9—12 1 od 4—7 pp. 
poeci Ae "4 zdcz DE E e 


Dr. mad. W, Kotzin 


Ulica PIOTRKOWSKA 71. ' 
Chorcby serca i płuc, 
przyjmuja od godz. 9/,—10*/, r, | 

i od 4—6 pp, 2019» | 


Bedaktor odpowiedzialny St. Łąpiński. 


p 
rzyjęć od.8—9 r. od 


| dentyści. 


aca za poradę 60 kop. 


pisać deze przyjmuje specyalnie pani Dr. Zand Tennenbaumowa 
w poniedziałki, środy i piątki od godz. 5'/, — 6!/, po południu. 


1738r 


| ELea>a*w, mn fiqeza 


D= A. Słeinberga 


BENEDYKTA Nz 3, 
(Stosowanie fizykalnych metod leczenia) 


Grthopedia. Mechano terapla (skrzywienia kręgosłupa, choros 
by stawów, mięśni | kosci}. Gimnastyka lecznicza Pracownia przy - 
rządów ortopsdyeznych 

Gabinet Roentgenowski. Prześwietlenie | fotografowanie. 
Leczenie chorób skórnych. 

Gabinet eiektro-terapeutyczny. Arsonyalizacya Stogo - 
wanie prądów stałych, przerywanyen i sinusoidalngch. Elektroliza . 
Choroby nerwowe. 


Jeneralne Przedstawicielstwo na Królestwo Polskie oraz gub. Grodzieńską 


, Spocyalista chorób skórnyc?, 


wenerycznych oraz niemocy 
płciowej 


D: St. LEWKOWICZ 


owrócił. 
Lęczenie elektrycznością, elek 
trycznym światłem | masażem 


; wibracyjnym. 


H 


114—14 pp- 1 od 7—8: w niedziele i święta od 8—10 rano | Zachodnia 33 (obok Lombar. ake,) 


Przyjmuje od 9—1 i od 6—8 w, 


( w niedziela od 9—3 Dls pań od 


i 
I 


| 


| 


5—5 wiecz 114: 


Choroby weneryczne, 
skórne i moozopłciowe 


dr, Skaniał. Piazarsk, 


PIOTRKOWSKA % 115 


Przyjm=: od 9—10 rano i od 5—8 
e 


| włecz, kobiety od 4—5 
| 


1331—r 


Dr. L. KLACZKIN 


RKonstantynowska 11. 
Syphilis, akórne, wener., 


| choroby dróg moczowych. 
| Lila od 8—1 rano i od 5—8 wW., 


Gabinet światłoleozniczy. Kąpiele świetlne w mę | 
7 


powietrzu Kąpiele 4-kamórkowe (vlar-Zallen Bad). 137r 


Centralna klinika 


chorób zębów i jamy ustnej 


! w Łodzi przy ul, Piotrkowskiej No 86, tel. 14-79, 


| Taksa nadzwyczaj dostępna dla wszystkich, Konsultacya 
bezpłatnie. Wyrwanie zęba I5 kop. Plomba 
| 35 kop. Sztuczn: ząb 65 kop. Przeróbka 
ji reparacye sztucznych zębów 50 kop. Przy 
| klinice znajduje się specyalne laboratoryam do wyrobu 


53464146 
A A 


De, Art, Gallnbnny | Dr. dan Finnigik 


sp. ch nosa, gardła i uszu 
ul. Hawrot M 38 ul, Piotrkowska 120, 


POWROCIE. 


Przyjm. od 11 do 12 w pol, 


p i od 5 do 6, wiecz., w niedziele 
tylka 81/,—91/, rano. CHOROBY 1 a y : | 
DZIECI "i VEWNĘTRZNE — | świeta od 8—11 rano 3598 
AKUSZERYA. 1812r Dr. FRANCISZEK 


D: I. Lipszyc | KOZIOŁKIEWICZ 


h b dzi . two Telef. 17-14 
iotrkowska 103 

cnoroby 1861. Choroby wewnętrzne, dzieci 

Przyjmuje od8—10 i ed 4—6pp | i kobiece. Przyjmuje od 8—11 r. 

WSCHODNIA M 45. 294 | od 5—8 pp. 1426r 


W tloczni „Rozwoju“, Przejazd % 8. 


j przydmuje od 8—10! i od 6—8 
o 


| dłą dam od 4—5 W niedziele : 


świeta tylko do 1 rana T46- 


Dr. H. Szumacher 


choroby wsneryczne i skórna 
Nawrot 2. 


ol., panie od 5—6. W 


nia- 
dziela i świeta od &—1 r 


637 


ir. Rosenblatt 


Choroby 
uszu, gardła i nosa 
Piotrkowska 35. 
Przyjmuje od 10—11 r. 1 5—7 pp 


w niedziele od 10—11 r 1318 
pic BI | DA IĄSA A) 


Dr, Wacław Biran 


BENEDYKTA M 9. 
Choroby weneryczne, 
skóry i dróg moczewych. 
(9—12 r. i 44, — 71/, wiecz.) 

1761 r 


Dr. L. PRYBULSKI 


CHOROBY SKORNE. WŁOSÓW, WE 
NERYCZNE | MOCZOPŁCIOWE I NIE 
MOCE PŁCIOWE, 

Ui. Południowa Aż 2, 
Przyjmuję od godz. 

panie od 


przyj. od8—9V/,r i od5—6'/, pp 
Choroby wewnętrzne | nerwowe. 


1429—i1]K. R 


JFL IGGY 


„LGORZELICKIEJ FABRYKI MASZYN I ODLEWNI” 


8—1 r. | od 4—8 w., 
po poł. 1440—r— 


Dr. Edward Mittelstnedt 


mieszka obecnie MIKOŁAJEWSKA NR G7 
m2 A ZA 


M 261 


aniis 


6005450505:45054568.05.6545:48585 48 


Dr. Leyberg 


b. długoletni lekarz klints wieden- 

skieh ordguuja jakospecyal. chorób 

Wenerycznych, płaiowych i skórnych 

eodztenniy 8-12: 5—8; panie 12-1. 

Niedziele i święta tylko przed obia- 
1 


dam. K=ótka 5. 489r 


Specyalista chorób skór- 
mych, włosów, wenerycz- 
nych i dróg maczewych 
trzyjmują od godziny 8 — 1-əj 
w południe I od 4 — 8 wieczorem; 
w miedziele i święta od 9 — 2 


Dla pań kaobóa. pokla 
Dr. B. Rejt, 


ulica Średnia RZ 5. 
rat Leg tielt aen 
Dr. m 


Antani PADAN 


przyjmuje codziennie do 4. 10-0j 
rano i od 4 — 7 po południu, 

ui. Rzgowska Ni 3 (ró. Gór- 

nego Rynku) 2251r 

Choreby nerwowe i wewnętrzne. 


do sprzedania 


w Sieradzu w śródmieściu 


DOM 


murowany p:ętrowy obszerny 
z oficyną murowaną partero- 
wą i willą w 6 morgowym 
ogrodzie owocowym i warzyw- 
nym. przytem 1 morga łąki, 
zarybionym sta wam, oranżeryą 
Posiadłóść ta bardzo odpowie - 
dnia na letniska, Wiadomość 
na miejseu u doktora Podcie- 
chowskisgo, 4040 —3-3 


ŚKLE 


2 mieszkaniem jast od 1 stycz- 

nia 1911 r. do wynaięcia, ól- 

czańska M 166 u gospodarza 
4108—3—3 


29 MIDI nagrody 


temu ktoby wiedział, kto jechał 
na gniadym koniu. którego prze- 
Jechał tramwaj na rogu ul. Piotr- 
kowskiej i Przejązd dnia 3 go 
października Adres proszę złożyć 
administracyi „Rozwoju* dla L. 

. R“, 2809—3—3 


Wydawca W. Cząjewski. 


